      Kietrz, dn. 19 kwietnia2012 roku

PROTOKÓŁ

ze wspólnego posiedzenia Stałych Komisji Rady Miejskiej w Kietrzu

z dnia 17 kwietnia 2012 roku

Posiedzenie rozpoczęto o godzinie 1000
Stan Komisji rewizyjnej: 4 członków- wszyscy obecni.

Stan Komisji ds. rozwoju miasta, oświaty i usług: 5 członków- wszyscy obecni.

Stan Komisji ds. rozwoju rolnictwa i warunków bytowych wsi: 5 członków- wszyscy obecni.

Stan Komisji ds. mieszkaniowych, rodziny i świadczeń socjalnych: 5 członków- wszyscy obecni.  

W posiedzeniu uczestniczyli:

Józef Matela- Burmistrz Kietrza

Jacek Karpina- Zastępca Burmistrza Kietrza

Agata Wołoszyn-Skarbnik Gminy

Andrzej Wójtowicz- Wiceprzewodniczący Rady Miejskiej w Kietrzu

Piotr Skowronek – Dyrektor Publicznego Gimnazjum w Kietrzu
Anna Ludwikowska- Wierzchowiec- Dyrektor Zespołu Szkół w Kietrzu

Danuta Szwiec- Prezes ZNP w Kietrzu

Edward Szwast- Zastępca Dyrektora Publicznego Gimnazjum w Kietrzu

Elżbieta Szewczak- Wicedyrektor Zespołu Szkół w Kietrzu.
Posiedzeniu przewodniczył Mirosław Skoczylas - Przewodniczący Komisji rewizyjnej. 

Porządek posiedzenia:

1. Zaopiniowanie projektu uchwały w sprawie zamiaru włączenia do Zespołu Szkół w Kietrzu Publicznego Gimnazjum w Kietrzu. 

2.   Sprawy bieżące. 

Ad.1. 
Pan Burmistrz omówił następujące materiały:

1. Tabelę wyszacowania oszczędności na zespołach szkolno-przedszkolnych po utworzeniu szkół stowarzyszeniowych.
2. Podział subwencji oświatowej na poszczególne szkoły wg. algorytmu MENIS-a w roku 2011.
3. Podział subwencji oświatowej na poszczególne szkoły wg. algorytmu MENIS-a w roku 2012.
4. Zestawienie danych demograficznych według liczby urodzeń.
5. Porównanie populacji siedmiolatków Gminy Kietrz do prognozy populacji siedmiolatków w Polsce w latach 1991-2018.
6. Ilość dzieci w PSP Kietrz skorygowana do wielkości rzeczywistych.
7. Liczebność dzieci w szkołach wiejskich w poszczególnych latach szkolnych w porównaniu do ilości sprzed reformy.
8. Liczebność dzieci w szkołach wiejskich w latach 1998-2019.
9. Ilość dzieci podlegających obowiązkowi nauki w Gimnazjum skorygowana do wielkości rzeczywistych.
10. Ilość dzieci w Zespole Szkół w Kietrzu- prognoza.
11. Porównanie i prognoza kosztów Gimnazjum i Zespołu Szkół.
12. Ilość dzieci w Zespole Szkół w Kietrzu.
13. Kształtowanie się etatów nauczycieli wg. Planowanej liczby uczniów w Zespole Szkół.
14. Kształtowanie się etatów nauczycieli wg planowanej liczby uczniów w Gimnazjum. 

Zastępca Burmistrza przedstawił dodatkowo informacje dotyczące:

1. Liczby etatów wynikających z obowiązkowego wymiaru godzin zajęć edukacyjnych w Gimnazjum w roku szkolnym 2012/2013, 2013/2014, 2014/2015, 2015/2016.

2. Liczby etatów wynikających z obowiązkowego wymiaru godzin zajęć edukacyjnych w Zespole Szkół w roku szkolnym 2012/2013, 2013/2014-2014/2015, 2015/2016. 

Piotr Skowronek -widzę tutaj wielką determinację w włączeniu Gimnazjum do Zespołu Szkół, jednak chciałby zwrócić uwagę na nowe aspekty tej sprawy. Procedowanie jak Państwo wiecie zaczęło się 14 lutego na wspólnym posiedzeniu Stałych Komisji. Społeczność gimnazjalna i społeczność rodzicielska dowiedziała się o tym 29 lutego i 1 marca, a więc tempo tutaj jest ekspresowe przy tak ważnym temacie. Uważam, że nie podjęto żadnych badań organizacyjnych, ekonomicznych i dydaktycznych. Tak samo jak źle przygotowana jest reorganizacja sieci szkół tak samo wiemy wszyscy, że reforma programowa w liceum też jest źle przygotowana. Dyrektorzy nie są w stanie przewidzieć wszystkich skutków tej nowej reformy programowej w liceum, a szczególnie skutków związanych z zatrudnienie. Pan Burmistrz podjął kwestię kosztów i kwestię zatrudnienia i doszedł do wniosku, że jeżeli się to połączy to mniej nauczycieli będzie zwolnionych, a jak się nie połączy to więcej. Jeżeli się połączy to mniej będziemy dopłacali do tej jednej szkoły, ale mi się wydaje, że to się powinno sumować i cyfry powinne wyjść takie same. Druga kwestia, którą chciałbym tu mocno podkreślić to motywacja absolwentów Gimnazjum, dlaczego idą do Raciborza, do Głubczyc i innych miejscowości, a nie zostają w Kietrzu. Głównym powodem tego jest to, że najwięcej uczniów idzie do szkół technicznych, to jest motywacja, bo uczniowie później idą na studia politechniczne albo zostają przy swoim wykształceniu i nie są bezrobotnymi po studiach humanistycznych. Takie są realia zatrudnienia w Polsce, najwięcej bezrobotnych absolwentów jest po studniach nauczycielskich, humanistycznych, a nie po studiach technicznych. Jesteśmy małym miasteczkiem, ale jest odpływ z małych miasteczek do większych ośrodków młodzieży, bo tam nie tylko chodzi o bazę szkoły, ale chodzi o inne aspekty związane z większą miejscowością. To są dwa przyczynki, dla których młodzież odchodzi. Ja przestrzegam przed wariantem optymistycznym, który mówi, że połowa uczniów, którzy teraz odchodzą będzie zostawała w Liceum, bo ja w to nie wierzę. Nie liczmy na ten wariant optymistyczny, bo to jest iluzoryczne. Koszt ucznia w Gimnazjum należy do jednych z najniższych w gminie. Jak to się dzieje, że Zastępca Burmistrza przedstawił, że w Zespole Szkół jest 360 godzin rocznie języka polskiego, 9 oddziałów i obliczył, że będą trzy etaty nauczycielskie języka polskiego, a przy 13 oddziałach w Gimnazjum i 450 godzinach cyklu będzie 2,5 etatu?. Nie rozumiem tych wyliczeń. Mam wrażenie, że jest to przede wszystkim robione bez należytego przygotowania. 
Krzysztof Łobos- odwołam się do uzasadnienia Pana Zastępcy Burmistrza Karpiny, w trzecim akapicie jest zdanie „Dyrektor zespołu będzie miał lepszą możliwość prowadzenia długofalowej polityki kadrowej”- przy tym zdaniu postawiłem kilka znaków zapytania. Analizowałem wszystkie tabele z symulacjami i proszę popatrzeć na tabelę na str., 9 czyli wykres 9.1. Na sesji Pan Dyrektor tak dramatycznie wypowiadał się na temat braku stabilizacji  w oświacie no i cóż my widzimy w tym wykresie: słupki wyraźnie wskazują, że tę stabilizację, o której Pan marzy Panie Dyrektorze właśnie Pan uzyska w roku 2014/2015 i uważam, że demografia wpłynie na to, że Dyrektor Gimnazjum będzie miał ten luksus, że będzie mógł na kilkanaście lat do przodu zaplanować politykę kadrową. Jeżeli liczba uczniów się ustabilizowała, to jakieś kataklizmy musiałby zaistnieć, żeby zamieszały w polityce kadrowej. Widzę sprzeczność między symulacją (wykres 9.1) a uzasadnieniem. Proszę o zwrócenie uwagi na wskazane sprzeczność i niezbyt dobre przygotowanie się w uzasadnieniu Pana Burmistrza Karpiny. Tak jak powiedział Dyrektor Skowronek nawet Dyrektorzy nie dostali tych materiałów, mało tego my radni dostaliśmy niektóre tabele 5 minut przed rozpoczęciem Komisji, a materiały do opracowania dostaliśmy w piątek po południu. Drogą symulacji demograficznej dochodzimy do tego, że w Gimnazjum i Liceum będzie 0 i tę samą dedukcję można zastosować do wypadków, do alkoholizmu. Przecież w którymś momencie ta demografia się zatrzymuje, co widać po tabeli 9.1. Po co łączyć skoro Dyrektor Gimnazjum otrzymuje za parę lat luksus stabilizacji planowania kadry i po co łączyć skoro i tak Dyrektor w tej chwili otrzyma symulację dotyczącą nadwyżki etatów w granicach od 1.6 do 5?. Sama demografia wymusi na Dyrektorze Gimnazjum zwolnienia bądź inną politykę przyznawania godzin. Godziny Panie Wiceburmistrzu troszeczkę inaczej się dzieli, to nie jest średnia statystyczna. Jest wiele nieścisłości i wiele manipulacji danymi. 
Jacek Karpina- Pan Dyrektor jest na pewno lepiej zorientowany, jeżeli chodzi o przydzielanie godzin dydaktycznych i odpowiednie rozplanowanie, natomiast ja przyjąłem okres 3 lat. Podstawa programowa mówi o określonej ilości godzin w danym przedmiocie na okres 3 lat i w ten sposób uzyskałem taką średnią. 

Józef Matela- Pan radny cały czas mówi o Gimnazjum, natomiast Pan radny nic nie mówi o tym, że w Liceum w którymś momencie tych dzieci braknie. Ja powiedziałem, że dzieci będzie brakowało w Zespole Szkół. Ta zmiana to jest ratunek dla Zespołu Szkół w Kietrzu, dzieci w tej szkole po prostu braknie przy tej tendencji, która jest w tej chwili. Jeżeli my nie popracujemy nad tym i nie odwrócimy tej tendencji to za chwile będzie dylemat i to w okresie 2-3 lat. 
Damian Bosowski- o ile się nie mylę to zadaniem Powiatu jest prowadzenie Liceum Ogólnokształcącego. Może warto byłoby się zastanowić nad przekazaniem, oddaniem do Powiatu naszego Liceum. Szukamy oszczędności, więc przekażmy Liceum Powiatowi, subwencję dostanie Starostwo i to Starostwo będzie dopłacało, a my będziemy mieli oszczędności. 

Józef Matela- jeśli byśmy tak zrobili to tej szkoły już dzisiaj by nie było. Był taki jeden kandydat na burmistrza, który oficjalnie mówił, że chce tę szkołę zlikwidować. Jak popatrzymy na koszty to na Szkole Zawodowej mamy nadwyżki i jak porównamy do Liceum to koszty będą podobne do tego roku. Tu siedzą mieszkańcy, którzy z tym miastem są związani dłużej niż ja, czy wyobrażacie sobie, że tej szkoły tutaj nie będzie, dopuszczacie taką myśl?. 
Krzysztof Łobos- to dlaczego nie zwróciliśmy się nigdy do Starostwa o wsparcie naszego Liceum, skoro dopłacamy do niego?. Nikt z nas nie chce zlikwidować kietrzańskiego Liceum, jest ono dumą naszego miasta, ale trzeba pomyśleć o tym żeby urozmaicić ofertę Liceum, żeby ci, którzy chcą iść na studia politechniczne zostali w Kietrzu. Nie wierzę, że bez jakiejkolwiek zmiany profilu naszego Liceum uczniów uda się zatrzymać. W uzasadnieniu czytam coś takiego: „Połączenie ww. szkół może znacząco wpłynąć na większą ilość absolwentów Gimnazjum chcących kontynuować naukę w Liceum Ogólnokształcącym…”. Może czepiam się słów, ale zestawienie słów „może znacząco” nie jest właściwe. Jeżeli może to, po co pisać, że znacząco?. Jeżeli Pan ma dowody jakieś, że znacząco wpłynie na większą ilość absolwentów, którzy zostaną to proszę pisać, że wpłynie na zatrzymanie absolwentów. Tu występuje sprzeczność albo niefortunne posłużenie się zlepkiem tych dwóch słów, bo nie widzę w dalszym ciągu dowodów na to, że poprzez połączenie i zwolnienie 9 nauczycieli zwiększy się liczba absolwentów Gimnazjum, którzy zostaną w Kietrzu. Tendencje odpływu uczniów z Kietrza nie zatrzymamy poprzez połączenie, może będą jakieś oszczędności, ale nie wierzę w takie ogólne sformułowania „może znacząco wpłynąć”. Nie wierzę w tą drogę na razie i nikt mnie nie przekonał ani do głosowania za ani przeciw. Wciąż czekam na konkretne argumenty i przyznam, że więcej tych argumentów pozytywnych przedstawiły przedstawicielki Rady Pedagogicznej z Gimnazjum na ostatniej sesji. 
Józef Matela- chciałbym zwrócić uwagę na tabelę nr 1, to może nie jest żaden dowód, ale biorąc z doświadczenia lat poprzednich, gdzie pewne rzeczy sobie wyliczaliśmy i gdzie nam udowadniano, że przekształcenie szkół w stowarzyszenia nic nie da. Z dwóch lat widzicie Państwo, jakie to są oszczędności i na bazie tego doświadczenia również buduję tę opinię, że zmiana, którą się planuje do wykonania przyniesie efekt pozytywny i oczekiwany. 
Wojciech Maryszczak- wypada się ucieszyć z faktu, iż w dzisiejszym spotkaniu biorą udział przedstawiciele dwóch szkół, które maja być ze sobą połączone, bądź jedna do drugiej włączona. Odnoszę wrażenie, że debata ta jest spóźniona, co najmniej o 3 lata. Czy w strategii, która powstała na przyszłe lata, drugi etap racjonalizacji sieci placówek oświatowych został zapisany, bo przecież 40 osób pracowało nad tym dokumentem?. Czy oświata jest ważna czy jest kulą u nogi dla gremiów, które opracowują strategię rozwoju gminy?. Ja nie znalazłem informacji na temat drugiego etapu racjonalizacji sieci placówek oświatowych. Bardzo dużo pojawia się znaków zapytania i luk. Ja czytam to uzasadnienie jednoznacznie- chodzi o zwolnienie określonej liczby nauczycieli. Takie zagrożenie pojawiało się przy likwidacji szkół podstawowych, ale spryt, talent i czas dyrekcji i nauczycieli nie doprowadziły do tego. Kiedy słucham i wczytuję się w pewne ogólniki uzasadnienia to przychodzą mi na myśl słowa z Pana Tadeusza: „Szabel nam nie zabraknie, szlachta na koń wsiędzie, Ja z synowcem na czele, i - jakoś to będzie!”. To jakoś jest bardzo groźne i niebezpieczne dla klimatu, w jakim odbędzie się już teraz opiniowanie zamiaru włączenia. To już zrodziło wiele obaw i wzajemnej niechęci między Radami Pedagogicznymi. 
Józef Matela- chciałbym się odnieść do słowa „jakoś to będzie”. Ja myślę, że materiał, który przedłożyliśmy na Komisji, te wyliczenia statystyczne w nawiązaniu do lat, które minęły, o pewne tendencje, które tam się pojawiają to nie jakoś. To są konkretne wyliczenia, konkretne symulacje oparte na cyfrach, kwotach, które mają uzasadnienie w tym, co już było w historii. To nie jest wymyślone przeze mnie. Więc to nie jest jakoś tylko to jest to, co faktycznie będzie miało miejsce z jakimś delikatnym błędem. Pan radny mówi cały czas, że planujemy zwolnienia nauczycieli, ale co będzie w roku 2016 jak będzie konieczność likwidacji tego Zespołu Szkół, 25 osób pójdzie na bruk i nikt się nad tym nawet nie zastanowi tak?. Więc my dzisiaj rozmawiamy o tym jak te etaty utrzymać, nie jak je zwolnić, ale jak je utrzymać. 

Wojciech Maryszczak- w istocie, żeby utrzymać to należało 3 lata temu wziąć statystyki demograficzne i przeanalizować, co będzie w roku 2012/2013 by móc przewidzieć pewne zdarzenia. Ja tutaj pominąłem wątek przygotowania jakiegoś uatrakcyjnienia oferty Zespołu Szkół. Może Panie Dyrektorki zechciałyby przybliżyć jakąś koncepcję, jakiś plan, który podejmowany był czy też zamierzają wdrożyć w najbliższym czasie tak, aby zatrzymać absolwentów Gimnazjum w Kietrzu. To wymaga czasu, aby taki plan działania stworzyć. 
Józef Matela- bo to jest tak jakbyśmy żyli w innym świece i nie myśleli o przyszłości w ogóle. Po co budowaliśmy Orlika, czy to nie była poprawa bazy i sposób na zatrzymanie uczniów?. Basen wybudowaliśmy również z myślą o zatrzymaniu uczniów w tej szkole. Po co przystąpiliśmy do programu e-szkoła, czy to również nie ma związku z zatrzymaniem uczniów w Kietrzu?. To wszystko było myślane 3-4 lata temu. 

Anna Ludwikowska-Wierzchowiec- jeżeli chodzi o ofertę, jaką proponujemy absolwentom Gimnazjum to wchodzimy w nową podstawę programową, która daje nam większe możliwości a jednocześnie nas ogranicza. W tym roku proponujemy aż 5 profili dla uczniów kończących Gimnazjum, mianowicie profil humanistyczny, politechniczny, medyczno- socjalny. Prześledziliśmy, jakie są wymagania tzw. szkół mundurowych, czyli policyjnej oraz pożarniczej i takie również kształcenie z rozszerzeniami pod kontem tych szkół proponujemy uczniom. Jak porównałam naszą ofertę z ofertą liceów raciborskich i liceum głubczyckiego to są to oferty bardzo podobne. Niestety nie możemy zaproponować oferty technicznej, bo koszty i wymagania są nie do spełnienia przez nas. Szkoła Zawodowa w dalszym ciągu pozostaje w takiej formule, w jakiej była, czyli my kształcimy uczniów ogólnie, natomiast oni się kształcą u pracodawców na terenie Gminy Kietrz oraz na kursach doszkalających. Oferta wydaje mi się jest dość bogata. Mam świadomość tego, że nie otworzymy aż 5 klas, ale jest możliwość łączenia tych profili, jest możliwość tworzenia grup oddziałowych i taką możliwość daje nam nowa podstawa programowa. 
Krzysztof Łobos- bardzo mi przeszkadza w skupieniu to, że z boku słyszę kpiny z mojego kolegi radnego Maryszczaka, który cytował Pana Tadeusza. Ja zacytuję Dyzmę: „Z kogo się śmiejecie?. Z siebie się śmiejecie!”. 
Mirosław Skoczylas- odnoszę wrażenie, że w naszej dyskusji nie idziemy we właściwym kierunku. Włączenie szkoły ma za zadanie uratowanie Zespołu Szkół. Musimy próbować, może jakiś cel uzyskamy, dzisiaj nikt nie jest jasnowidzem, ale musimy próbować. Nie robiąc nic to może wrócimy 3 lata wstecz i też będziemy dyskutować i nie będziemy nic robić. To już jest czas i pora podjąć jakieś konkretne decyzje, bo jak ich nie podejmiemy to sytuacja nas do tego zmusi. W moim odczuciu niektórzy radni byliby za tym żeby dziś podjąć decyzję o likwidacji Zespołu Szkół. Moim zdaniem włączenie szkoły jest bardzo dobrym pomysłem i musimy próbować, bo jak nie spróbujemy to nic nie uzyskamy. 
Przewodniczący posiedzenia poddał projekt uchwały w sprawie zamiaru włączenia do Zespołu Szkół w Kietrzu Publicznego Gimnazjum w Kietrzu pod zaopiniowanie w poszczególnych komisjach:
Komisja rewizyjna – 4 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się- opinia pozytywna.
Komisja ds. rozwoju miasta, oświaty i usług-  2 za, 2 przeciw, 1 wstrzymujący się- brak opinii.
Komisja ds. rozwoju rolnictwa i warunków bytowych wsi- 2 za, 0 przeciw, 3 wstrzymujące się- opinia pozytywna.
Komisja ds. mieszkaniowych, rodziny i świadczeń socjalnych- 2 za, 1 przeciw, 2 wstrzymujące się- opinia pozytywna
Ad.2. 

Mirosław Skoczylas odniósł się do wniosku Komisji rewizyjnej w sprawie  powołania zespołu szkolno-przedszkolnego, który będzie składał się z PSP w Kietrzu, PP w Kietrzu oraz ZSP w Nowej Cerekwii- w pierwszej wersji nasze zamierzenie było takie, aby do zespołu dołączyć również ZSP w Nowej Cerekwii ale po konsultacjach z Panią Skarbnik proponujemy powołanie zespołu z PSP w Kietrzu i PP w Kietrzu. Demografia przemawia za tym, że szkoła w Nowej Cerekwii się utrzyma a dopłaty z budżetu są chyba najniższe ze wszystkich szkół. 
Pan Burmistrz przedstawił symulację kosztów takiego przeniesienia i proszę Pana Burmistrza o komentarz w tej sprawie. 

Józef Matela- gdyby doszło do tego, że robimy ZSP w Kietrzu i przenosimy Przedszkole z tego budynku przy ul. Długiej do budynku przy ul. Głowackiego to z tym wiążą się dwa problemy. Pierwszy problem to jest taki, że są wymogi sanepidu i zorganizowanie tego Przedszkola w Szkole wymagałoby znacznych nakładów remontowych, a jakie to na dzień dzisiejszy trudno powiedzieć. Koszt szacowany w roku 2008 wyniósł ok. 200 tyś zł, dzisiaj śmiem przypuszczać, że byłoby to jeszcze raz tyle. Druga rzecz w przypadku przeniesienia Przedszkola to fakt, że zostanie nam obiekt, który trzeba będzie zagospodarować. To jest budynek stary, piętrowy. Tam jest również jakiś plan zagospodarowania przestrzennego i być może żeby w pełni tę działkę wykorzystać to musielibyśmy również przystąpić do zmiany planu. Oczywiście wszystko jest możliwe, wszytko wymaga wyliczenia i pokazania kosztów. Jeżeli dzisiaj Państwo zadecydujecie, że mamy się dalej zajmować tym tematem to postaramy się takie wyliczenia uaktualnić. 
Kuśnierz Lesław- Pan Burmistrz powiedział o koszcie ok. 400 tyś zł na przereorganizowanie tego Przedszkola na ul. Głowackiego. Z tabeli widać, że ta kwota zwróciłaby się już w 2015 roku, czyli po okresie 3 lat. Sprawa stołówki – trzeba byłoby zapewnić catering na ul. Długą, co też jest problemem. Jest bardzo mało miejsc dla przedszkolaków, zapisy są na kilka miesięcy wcześniej. Sądzę, że w Szkole na ul. Głowackiego tych miejsc dla przedszkolaków będzie więcej. Jeśli będzie więcej przedszkolaków to większe pieniążki dla nas, bo dla 4-5-latków z budżetu państwa będzie dopłata w wysokości 2600 zł. Ten budynek po Przedszkolu można będzie sprzedać, bo jest on usytuowany w bardzo dobrym miejscu. 

Krzysztof Łobos- czy nie byłoby możliwe zwrócenie się do Starostwa o częściową partycypacje w kosztach utrzymania Zespołu Szkół?. Jeżeli nasza gmina prowadzi to od tylu lat czy nie można pozyskać kilkudziesięciu procent, żeby dopłacić do funkcjonowania Zespołu Szkół?. 
Józef Matela- raczej nie ma takiej możliwości, ja bynajmniej nie znam takiej konstrukcji prawnej, z której to by wynikało. Gmina przejęła prowadzenie Liceum własną uchwałą, więc nie zmusimy w żaden sposób Starostwa do partycypowania w kosztach utrzymania szkoły. 
Mirosław Skoczylas- jeśli mówimy o budynku Przedszkola to jak wynika z wypowiedzi za kilka lat budynek ten będzie wymagał remontów i musimy sobie zdać z tego sprawę, a budynek szkoły jest po remoncie. Po demografii widzimy, że liczba uczniów w PSP nie będzie wyższa, bo będzie się wahała w granicach 300 dzieci. Kiedyś w tej szkole uczyło się 600 dzieci i więcej, więc wykorzystajmy ten budynek. 

Lesław Kuśnierz- najpierw musielibyśmy się zastanowić nad powołaniem ZSP a dopiero w późniejszym terminie myśleć o przeniesieniu Przedszkola z ul. Długiej na ul. Głowackiego. 
Skoczylas- tak też myślę, bo nie sądzę, że uda nam się robić to przeniesienie w przeciągu roku czy dwóch lat. Nie mamy na ten cel przeznaczonych środków w budżecie gminy, więc to wymaga czasu. Nad tym tematem trzeba się zastanowić, nie robić tego na siłę. 
Czesław Lach- moim zadaniem trzeba się zorientować ile będzie chętnych dzieci do uczęszczania do Przedszkola, jeśli Przedszkole przeniesiemy na ul. Głowackiego?. Co będzie się działo jak przyjdzie za jakiś czas reorganizacja szkół podstawowych i zachce się znowu przenieść dzieci do Kietrza do szkoły?. Czy znów będzie problem, bo nie będzie miejsca?. 

Mirosław Skoczylas- gdyby nawet wszystkie dzieci z gminy uczęszczały do szkoły w Kietrzu to nie byłoby problemu.  Mamy jeszcze ZSP w Nowej Cerekwii. 

Krzysztof Łobos- jeżeli w szkołach stowarzyszeniowych jest po 4-5-6 wychowanków to razy 4 to ok. 25-30 dojeżdża do przedszkoli wiejskich stowarzyszeniowych, więc tyle miejsc na pewno brakuje. Podejrzewam, że nie wszyscy, którzy nie znaleźli miejsca w Kietrzu dają dzieci do przedszkoli wiejskich. Strzelam, ale moim zdaniem może 50 dzieci nie dostało miejsca w Przedszkolu w Kietrzu. 

Mirosław Skoczylas- też są tworzone przy przedszkolach oddziały żłobkowe. Nie wiem czy to jest realne u nas, ale podejrzewam, że niektórzy rodzice byliby tym zainteresowani. 

Wojciech Maryszczak- pomysł jest godny zastanowienia, rozmawiać i przyglądać się danym można zawsze, obyśmy tylko po dzisiejszym spotkaniu nie wyszli w przekonaniu o różnym przebiegu spotkania i wnioskach z tego wypływających, bo mamy w tym względzie złe doświadczenie. Jeżeli jest drugi etap racjonalizacji szkół w naszej gminie realizowany i słyszę, że mamy zalążki trzeciego etapu racjonalizacji sieci szkół to chciałbym się zapytać, kiedy Pan Burmistrz przystąpi do pierwszego etapu racjonalizacji zatrudnienia w jednostce samorządu terytorialnego?. Ponieważ na to wskazuje demografia, mniejsza obsługa istniejących do tej pory szkół i inne elementy i czynniki za tym przemawiają. Oczywiście Pan Burmistrz zwykł mawiać przy takiej okazji, że przybywa zadań. No właśnie w szkołach też przybywa zadań, mało o tym pamiętamy, każdy nauczyciel obciążony jest górą papierów i niezliczoną ilością segregatorów, ale idzie ku redukcji, zwijamy oświatę, bo taki jest pomysł w państwie i tak gminy chcą realizować nakreśloną politykę państwa w tym zakresie. Kiedy realnie w Gminie Kietrz nastąpi pierwszy etap racjonalizacji zatrudnienia?. Z jakich powodów rzeczywistych nie chce Pan doprowadzić do przeniesienia GCI do Urzędu Miejskiego, ponieważ po naszej ostatniej rozmowie na ten temat przyjrzałem się wejściu do GCI to ono nigdy nie spełniało warunków przyjaznych dla osób niepełnosprawnych. GCI nigdy nie było dostępne i nie jest dostępne dla osób niepełnosprawnych. Mówił Pan o szkoleniach, które tam się odbywają, ale setki tysięcy złotych wydała gmina żeby oddać salę konferencyjną w Urzędzie Miejskim. Ta sala powinna do tego służyć, przecież ona nie jest wykorzystana kompletnie. Trzeci argument zupełnie przeciwny to fakt, że dwa pomieszczenia w GCI stanowią jakiś magazyn, to powinno nazywać się gminne centrum magazynowe. Po cóż to pomieszczenie ma być zajmowane przez osoby trzecie. Czy Pan Wiceprzewodniczący płaci za te pomieszczenia, czy stowarzyszenie może płaci czynsz do gminy?. Jak szukamy pieniędzy to szukajmy ich wszędzie. 
Józef Matela- racjonalizacja zatrudnienia w Urzędzie Miejskim jest na etapie dwudziestym, bo tyle lat niedługo będzie jak w tym urzędzie pracuję i pamiętam jak zaczynałem pracę to w urzędzie wtedy pracowało 56 osób. Jak objąłem funkcję Burmistrza to tych osób zostało 38, dziś jest 44. Racjonalizacja odbywa się na bieżąco, w zależności od potrzeb. Jeśli chodzi o oświatę, o której Pan wspomniał to między innymi zostało zlikwidowane stanowisko kierownika oświaty, dzisiaj już tego stanowiska nie ma, dziś funkcje kierownika oświaty pełni Zastępca Burmistrza. Obowiązki są nam dokładane, na dzień dzisiejszy będzie obowiązek wdrożenia nowej ustawy śmieciowej, poboru podatku i regulacji tego. Czy powiedziałem, że będziemy zatrudniać nowe osoby?. To nie jest racjonalizacja?. W innych gminach do realizacji tego zadania będzie przyjmowanych po 5 osób. Co do GCI to jakaś fama idzie, że sala konferencyjna kosztowała setki tysięcy złotych. Cały remont nowej części urzędu kosztował ok.. 460 tyś zł. Mówiąc o tym, że się odbywają szkolenia w GCI to miałem na myśli, że te szkolenia odbywają się dla osób indywidualnych. Osoba, która tam jest uczy obsługi komputera, jak Pan sobie wyobraża zrobić to na tej sali konferencyjnej, gdzie nie ma sprzętu i podejścia do tylu urządzeń, jakie są w GCI?. Tam jest możliwość wejścia i skorzystania z komputera, tam człowiek może napisać podania o pracę itp. W sali konferencyjnej odbywają się sesje, posiedzenia komisji, spotkania robocze, z inwestorami, z przedsiębiorcami, narady. Co do magazynu to, jeżeli są tam  składowane różnego rodzaju rzeczy to są to rzeczy gminne. 
Andrzej Wójtowicz- to, co składuję w GCI to są nagrody, które pozyskuję od sponsorów, jeżdżąc prywatnym samochodem, dzwoniąc z prywatnego telefonu. Ja to wszystko pozyskuję, żeby cokolwiek działo się w naszej gminie. Pan w życiu społecznie nie pracował, nie pracuje i nie będzie pracował. Miałem miejsce wyznaczone w Gimnazjum, ale Dyrektor Skowronek powiedział, że tam będzie archiwum i już trzy lata jest pomieszczenie, w którym nie ma archiwum. Poprosiłem Pana Burmistrza i składuje to wszystko na organizację imprez biegowych w GCI. 

Wojciech Maryszczak- gratuluję Panu radnemu Wójtowiczowi znajomości mojej biografii. Państwo uwielbiacie uprawiać filozofię Kalego- Kali wziąć dobrze, Kalemu zabrać nie nigdy. 
Przewodniczący posiedzenia podał pod opinię swój wniosek w sprawie przygotowania materiałów i wyliczeń w celu utworzenia zespołu szkolno – przedszkolnego na bazie Przedszkola w Kietrzu i PSP w Kietrzu, a co za tym idzie rozpoczęcia procedury utworzenia takiego zespołu.
Komisja rewizyjna – 4 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się- opinia pozytywna.
Komisja ds. rozwoju miasta, oświaty i usług-  3 za, 0 przeciw, 2 wstrzymujące się - opinia pozytywna.
Komisja ds. rozwoju rolnictwa i warunków bytowych wsi- 4 za, 0 przeciw, 1 wstrzymujący się- opinia pozytywna.
Komisja ds. mieszkaniowych, rodziny i świadczeń socjalnych- 4 za, 0 przeciw, 1 wstrzymujący się- opinia pozytywna

Przewodniczący posiedzenia przypomniał o obowiązku złożenia oświadczeń majątkowych w terminie do 30 kwietnia br. 
Burmistrz poprosił o zaopiniowanie propozycji zmiany terminu sesji majowej z 31 maja na 23 maja, co jest związane z procedowaniem na dwóch sesjach włączenia Gimnazjum do Zespołu Szkół. W tym temacie będzie przygotowany projekt uchwały na najbliższą sesję. 

Przewodniczący posiedzenia poddał wniosek Pana Burmistrza pod głosowanie: 

Komisja rewizyjna – 4 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się- opinia pozytywna.
Komisja ds. rozwoju miasta, oświaty i usług-  3 za, 0 przeciw, 2 wstrzymujące się - opinia pozytywna.

Komisja ds. rozwoju rolnictwa i warunków bytowych wsi- 5 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się- opinia pozytywna.
Komisja ds. mieszkaniowych, rodziny i świadczeń socjalnych- 4 za, 0 przeciw, 1 wstrzymujący się- opinia pozytywna.
Krzysztof Łobos- jakie są efekty pracy Komisji rewizyjnej w związku z lustracją Orlika i Parku 4 Żywiołów?.
Mirosław Skoczylas -jeśli chodzi o Park 4 Żywiołów to nie był on przedmiotem naszej kontroli. W Parku byliśmy przy okazji wizyty na Orliku. W czwartek planowany jest przegląd Parku 4 Żywiołów i po tym będę mógł coś więcej powiedzieć na ten temat. 

W sprawie  sprawdzenia  wykonania oraz funkcjonowania boiska wielofunkcyjnego  ORLIK w Kietrzu Przewodniczący posiedzenia odczytał protokół kontroli z dnia 11 kwietnia 2012 roku. 
Lesław Kuśnierz- czy jest szansa, aby przy budynku na ul. Mickiewicza 46 posprzątać z urzędu, bo na podwórku jest zrobione wysypisko?. 
Józef Matela- jeśli zostanie to wyniesione przez posesje to jest to do zrobienia.
Lesław Kuśnierz- czy ktoś zgłaszał się z prośbą o umorzenie podatku w I kwartale 2012 roku.? 
Józef Matela- tak są takie podania, niektóre osoby piszą po raz kolejny. Takich podań jest ok. 20. 
Kazimierz Tracz- zastawka na rzece Morawce- jak do tej pory nic w tym temacie się nie dzieje. Deszcze były i nie wiem co tam z tą boczną rzeczką będzie, bo na pewno już jest zarośnięta i trzeba będzie czyścić.
Józef Matela-jeżeli tak jest to będziemy czyścić. Co do zastawki to nie jest to zadanie gminy i możemy jedynie cierpliwie czekać aż to zrobią. Temat jest zgłoszony, byłem osobiście, rozmawiałem, pokazywałem zdjęcia. 
Kazimierz Tracz- kiedy będą czyszczone główne drogi np. ul. Głubczycka, Niepodległości, ten piasek po zimie jeszcze jest?. 
Józef Matela- byłem w oddziale Zarządu Dróg Wojewódzkich w Głubczycach i rozmawiałem w tej sprawie. Byliśmy również na spotkaniu u Pana Marszałka i wskazywaliśmy na potrzebę wykonania tego w trybie pilnym. Najprawdopodobniej nie jest rozstrzygnięty przetarg. 
Kazimierz Tracz- ostatnio na komisjach rozmawialiśmy na temat Straży Miejskiej i jej działalności. Pani radna Lachowicz mówiła, że na ul. Raciborskiej chodzili i zostało tam coś zrobione, ale ostatnio miałem okazję tamtędy jechać i tylko jest w jednym miejscu zrobione a reszta jest nie ruszona. Wczoraj zgłosiłem to u Komendanta i czekam na efekty. Dzisiaj rano jadąc tu na spotkanie przejechałem przez ul. Okopową koło Jordanu i Pan powiedział, że będzie to przejście na schodki otwarte. Ono jest otwarte od strony ul. Okopowej, ale jest zamknięte od wejścia głównego. Kwiatki w Jordanie są zdeptane. 
Józef Matela- mówiłem, że przejście otworzymy w momencie, kiedy będzie tam założony monitoring. Mamy już ofertę i schemat jak to będzie zrobione. Musimy jeszcze z Panią Skarbnik porozmawiać o pieniądzach, bo będzie to kosztowało ok. 5.000 zł. Będzie to podłączone do monitoringu na basenie, więc my kupujemy tylko kamerę i okablowanie. Park będzie otwierał i zamykał konserwator z basenu, tak jest dogadane z Panią Prezes Hydrokanu. 
Bronisława Pawlik- na zebraniu wiejskim w Lubotyniu złożony został wniosek żeby użytkownicy piaskowni po zakończeniu pracy sprzątali na drodze, oni dysponują ciężkim sprzętem. Chcieliśmy to zrobić w czynie społecznym, ale jest to tak przybite do podłoża, że łopatą i miotłą nie byliśmy w stanie tego uprzątnąć. Jest to bardzo poważne zagrożenie szczególnie teraz dla rowerzystów. 
Józef Matela- mamy mieć spotkanie najprawdopodobniej w przyszłym tygodniu z obydwoma przedsiębiorcami i zwrócę na to uwagę oraz zobowiążemy ich do tego, żeby to posprzątali. Spotkanie ma dotyczyć wykonania tego łapacza i utwardzenia tego terenu. 

Krzysztof Łobos- kiedy się kończy okres gwarancyjny Orlika i czy jest przedłużany. Na Orliku jest bardzo dużo usterek i boję się, że będzie to samo w Parku 4 Żywiołów. Jeżeli będziecie Państwo oglądali Park 4 Żywiołów to proszę zwrócić uwagę na tylną ścianę amfiteatru. Podejrzewam, że tak położone płytki po następnej zimie po prostu poodpadają, są tak krzywo położone, że tam stoi woda w okresie zimowym. Amfiteatr będzie wyglądał za dwa lata jak ten poprzedni, który stał 40 lat. 
Lesław Kuśnierz- proszę wymóc na wykonawcy, który ma sprawować pieczę nad roślinkami, aby przeplewił rośliny, bo jest wszystko pozarastane. 

Pani Skarbnik udzieliła informacji w sprawie wniosku Komisji rewizyjnej, który dotyczył sprawdzenia możliwości zgłoszenia osób zalegających z płatnościami do KRD oraz powołania komisji w celu wykonania pomiarów powierzchni nieruchomości, co jest podstawą naliczenia podatku od nieruchomości. Informacja o planowanym wykonaniu pomiarów powinna zostać podana wcześniej do wiadomości publicznej i przekazana na tegorocznych zebraniach wiejskich: mamy wyjaśnienie naszej Pani Mecenas oraz liczne interpretacje, z których wynika, że zaległości publiczno-prawne, którymi są podatki lokalne oraz inne podatki objęte tajemnicą skarbową nie kwalifikują się do tego, aby tych dłużników umieścić na liście KRD. Można zamieścić zaległości cywilno-prawne (zaległości od czynszu), ale żeby umieścić na takiej liście dłużnika potrzebna jest opłata, która jest dość wysoka, bo w granicach kilkuset złotych. W związku z tym nie będziemy podejmować się tego tematu, postaramy się ponownie zawnioskować o uregulowanie tych zaległości. Co do drugiej części wniosku, który dotyczył powołania komisji muszę powiedzieć, że w odniesieniu do możliwości prawnych i po konsultacji z Panią Kierownik referatu podatkowego nie możemy przeprowadzić tego na zasadzie ogólnej komisji, która pójdzie w teren i będzie dom w dom mierzyła powierzchnię. Taka komisja nie ma mocy prawnej z punktu widzenia podatków i nie stanowi podstawy do zmiany wymiaru podatków. Musimy to zrobić na zasadzie kontroli podatkowych, powołanych na podstawie Ordynacji podatkowej i takie czynimy kroki. W tej chwili przesunęliśmy kadrowo pracownika do podatków i najprawdopodobniej do dwóch tygodni takie kontrole zostaną wszczęte. Będą podatnicy o kontroli informowani na 7 dni przed. Taka kontrola ma później dla nas moc prawną, bo jeżeli zostaną wykazane nieprawidłowości to będzie to podstawa do zmiany wymiaru podatku.
Lech Duda- był złożony projekt do LGD, jeżeli chodzi o Dom Wiejski w Pilszczu, więc chciałbym się dowiedzieć, kiedy będzie podpisana umowa?. 

Józef Matela- cały czas oczekujemy, że zostanie przez Urząd Marszałkowski skierowane do nas zaproszenie do podpisania tej umowy. Na pewno został wniosek złożony, oceniony i czekamy na formalności, które w Urzędzie Marszałkowskim się odbywają. 
Na tym protokół zakończono.

Posiedzenie zakończono o godz. 12.15
Protokołowała: B. Paul
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